
Zachód słońca 
 
Słońce ostatnich blasków dochodzi. 
Znika za wodą. 
Woda czerwona, pomarańczowa, złota... 
Zmienia kolory jak ostatnie krople deszczu przy ujrzeniu promieni słonecznych. 
 
Woda błyszczy i śmieje się. 
Nasze buzie otwierają się, bo zaczynają ziewać. 
Oczy zamykają się po całodziennej zabawie. 
Ręce zmęczone, bo cały dzień nosiły piasek do budowy. 
A nogi uginają się, bo dźwigały nas przez wiele godzin. 
 
Pod cieplutką pierzynką przy ognisku kładziemy się. 
Chrupanie palącego drewna nas ulula, 
a słoneczko żegna nas, chowając się za morzem. 
Wtedy właśnie księżyc zapanuje nad ziemią i będzie chłodno, szaro. 
Dobranoc! 
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